
 

Informatyka 2026 oczami PTI: dokonania, perspektywy, wyzwania 

Marian Bubak i Wiesław Paluszyński 
 

Konferencja 45-lecia PTI 

23 maja 1981 roku odbył się Zjazd Założycielski PTI, który powołał do życia najstarsze polskie 
stowarzyszenie zrzeszające profesjonalistów i pasjonatów informatyki z różnych środowisk. W 
ciągu tych 45 lat PTI pełniło służbę społeczeństwu podejmując w swych działaniach ważne 
sprawy zarówno w rozwoju informatyki jako nauki (szereg seminariów, konferencji, konkursów 
takich, jak rozpoczęty w 1984 roku Konkurs Prac Magisterskich), jej zastosowań na co dzień w 
przemyśle i administracji publicznej, a także prowadząc działania edukacyjne i 
popularyzatorskie adresowane do różnych grup społecznych. 

Od roku 2020 przedmiotem konferencji PTI organizowanych z okazji Światowego Dnia 
Społeczeństwa Informacyjnego był krytyczny przegląd nowych, przełomowych rozwiązań 
informatycznych i propozycji ich zastosowań w przemyśle, medycynie, energetyce, a także w 
sztuce i humanistce. Konferencje te były okazją do nowego spojrzenia na aspekty teoretyczne 
informatyki: na algorytmy i dane, programowanie, wyzwania inżynierii oprogramowania, 
bezpieczeństwo, efektywne wykorzystanie infrastruktury. W tym czasie ważną role zaczęły 
odgrywać nowe rozwiązania w obszarze sztucznej inteligencji oraz komputerów kwantowych i 
były one też prezentowane i szeroko dyskutowane. Na każdej konferencji podejmowano temat 
upowszechniania kompetencji cyfrowych, wynikających z rozwoju technologii 
informatycznych. 

W tym kontekście naturalnym było zaplanowanie Konferencji 45-lecia jako podsumowania 
poprzednich edycji, sprawdzenie na ile spełnione zostały złożone obietnice, ale przede 
wszystkim jako okazję do przedstawienia perspektyw rozwoju teorii i technologii 
informatycznych oraz przychodzących z nimi korzyści, wyzwań. Jako prelegenci wystąpili 
uznani naukowcy, przedstawiciele biznesu oraz administracji państwowej i samorządowej.  

Konferencja odbyła się w ramach Światowego Dnia Telekomunikacji i Społeczeństwa 
Informacyjnego 14 maja 2026, w Sali pod Kopułą, Ministerstwo Rozwoju i Technologii. Na jej 
początku wystąpili: 

• Dr Krzysztof Gawkowski, wicepremier i minister Cyfryzacji, 
• Prof. Luis Fernandez-Sanz, president of the Council of European Professional 

Informatics Societies (CEPIS). 

Wicepremier Krzysztof Gawkowski stwierdził, że najnowocześniejsza infrastruktura na nic się 
zda, jeśli społeczeństwo ulegnie dezinformacji i dlatego musimy traktować kompetencje 
cyfrowe, higienę cyfrową, edukację medialną z najwyższym priorytetem i przy tym pamiętać o 



solidarności: cyfrowe linie życia muszą dotrzeć wszędzie, w obliczu zagrożenia wykluczenie 
cyfrowe to wyrok. Wicepremier gratulował sukcesów PTI w budowaniu przez dekady polskiej 
informatyki w nauce, administracji, gospodarce, edukacji i praktyce zawodowej. Pełny tekst 
tego ważnego dla PTI wystąpienia jest dostępny na nagraniu z obrad Konferencji. 

Prof. Luis Fernandez-Sanz stwierdził, że jesteśmy w cyfrowej dekadzie Unii Europejskiej; że 
żyjemy w dobie zintegrowanej sztucznej inteligencji, wyłaniającej się przewagi kwantowej i 
wszechobecnego przetwarzania wielkoskalowego, zintegrowanych sieci czujników, 
automatyzacji. Europa musi przewodzić nie tylko pod względem potencjału swojej technologii, 
ale także rozwoju zasobów ludzkich i integralności swojej technologii. Zależy nam na cyfrowej 
przyszłości skupionej na człowieku, w której kluczowi są profesjonaliści – takiej, w której 
technologia służy człowiekowi, a nie odwrotnie. To jest misją stowarzyszeń takich jak PTI, 
skupionych w CEPIS. Żaden naród nie zdoła dokonać tej cyfrowej transformacji w izolacji; naszą 
największą siłą jest współpraca. Pełny tekst obu wystąpień prezydenta CEPIS jest zamieszczony 
na końcu tego opracowania. 

 

Po tych wystąpieniach odbyły się 3 sesje Konferencji. 

Sesja „Nowoczesna informatyka w praktyce”- Prowadzący Marek Bolanowski 

• Cyfrowe bliźniaki w ważnych praktycznych zastosowaniach, 
Maciej Malawski – Dyr. Sano Centre for Computational Medicine, Kraków 

• Obliczenia dużej skali dla nauki, humanistyki, przemysłu, 
Marek Magryś – Dyrektor ACK Cyfronet AGH 

• Informatyka w Big Science, 
Jakub Mościcki - Head of Storage and Data Management Group, CERN IT 

• Obliczenia kwantowe w Polsce: stan i perspektywy, 
Katarzyna Rycerz – Wydział Informatyki i ACK Cyfronet AGH 

• Cyberbezpieczeństwo: ufaj ale sprawdzaj, 
Mirosław Kutyłowski – Kierownik Zakładu Kryptologii, NASK 

• Cyberbezpieczeństwo: z czym do ludzi? 
Maria Magdoń – z-ca dyrektora Departamentu Gospodarki Cyfrowej, Ministerstwo 
Rozwoju i Technologii 

• Dostawcy wysokiego ryzyka, 
Jarosław Deminet – PTI 

Sesja „Sztuczna inteligencja: nowe możliwości i zagrożenia” – Prowadząca Maria Ganzha 

• Sztuczna inteligencja jako nowa rewolucja przemysłowa,  
Janusz Kacprzyk - Instytut Badań Systemowych PAN, przewodniczący RN PTI 

• Gaia AI Factory: infrastruktura dla rozwoju sztucznej inteligencji i budowy 
suwerenności technologicznej, 



Marek Kasztelnik – koordynator projektu Gaia AI Factory, ACK Cyfronet AGH, Paula – 
ACK Cyfronet AGH 

• Status robotów społecznych z perspektywy prawa, 
Aneta Sieradzka - Prezeska Fundacji AI One Health, CEO Sieradzka&Partners  

• Ewolucja metody naukowej w świecie z AI, nowa rola uczonych, 
Tomasz Kajdanowicz – Katedra Sztucznej Inteligencji, Politechnika Wrocławska 

• Inżynieria oprogramowania w świecie AI, 
Radosław Kita, AI Director at TVN Warner Bros. Discovery 

• Inżynieria AI w erze wielkiej niewiadomej, 
Borys Stokalski - doradca technologiczny, ekspert GPAI/OECD, członek Rady PII 

Sesja Sektorowej Rady ds. Kompetencji IT, Telekomunikacja i Cyberbezpieczeństwo: „Rozwój 
specjalistycznych kompetencji cyfrowych” – Prowadzący Tomasz Kulisiewicz 

• European Union and Support of AI Competences Education: A Subjective Overview, 
• Jakub Christoph – Sekretarz Generalny CEPIS  
• Rady Sektorowe odpowiedzią na zmiany kompetencji poszukiwanych na rynku pracy,  

Bogdan Kościuch – Dyrektor Departamentu Rozwoju Kadr w PARP 
• Certyfikacja kompetencji cyfrowych – od ICDL do Zintegrowanego Systemu 

Kwalifikacji,  
Bogusław Dębski - Dyrektor Centrum Certyfikacji Kompetencji i Potwierdzania 
Kwalifikacji PTI 

• Rola edukacji pozaformalnej w czasach AI, 
Beata Ostrowska - BROst Centrum Edukacji i Technologii Komputerowej, 
Wiceprzewodnicząca Sektorowej Rady ds. Kompetencji IT, Telekomunikacja i 
Cyberbezpieczeństwo  

• AI w kształceniu akademickim – nowe wyzwania,  
Danuta Morańska - Akademia Humanitas, ekspert Sektorowej Rady ds. Kompetencji 
IT, Telekomunikacja i Cyberbezpieczeństwo  

• Różne oblicza informatyki w zawodach szkolnictwa branżowego, 
Sławomir Smugowski - Centrum Kształcenia Zawodowego i Ustawicznego w Jaworznie 
/ Uniwersytet Śląski, członek Sektorowej Rady ds. Kompetencji IT, Telekomunikacja i 
Cyberbezpieczeństwo  

• Kim będą w najbliższych latach specjaliści ITCB, 
Katarzyna Starosławska - Wiceprezes Zarządu Fundacji Speak Leash, członkini 
Sektorowej Rady ds. Kompetencji IT, Telekomunikacja i Cyberbezpieczeństwo 

Konferencję zakończyło wystąpienie reprezentanta głównego sponsora Konferencji: Piotr 
Pietrzak – CTO, IBM Poland, Baltics & Ukraine: Polska, Europa i Sovereign IT: wspólna 
odpowiedzialność za cyfrową przyszłość, 

 



Dorobek Konferencji 45-lecia 

Konferencja 45-lecia to nie tylko to, co wydarzyło się 14 maja 2026, to znacznie więcej:  

• Przed Konferencją został wydany specjalny numer czasopisma PTI DOMENA 2/2026 
(https://pti.org.pl/domena/) z artykułami prelegentów, prezentującymi tematykę ich 
wystąpień, 

• Nagrania wystąpień na Konferencji są dostępne na kanale Youtube PTI: 
https://www.youtube.com/playlist?list=PLH48o9F54OU5wywA062ce3xGSWYQx2iK8 

• W dalszej części tego opracowania znajdują się opinie i prognozy prelegentów oraz 
teksty wystąpień Prezydenta CEPIS. 

To istotny dorobek, powstały od podjęcia decyzji o organizacji Konferencji w lipcu 2025, aż po 
przygotowanie tego końcowego Opracowania. Dorobek do wykorzystania w planowaniu 
działania całego PTI, jego oddziałów i sekcji. 

Został on już częściowo wykorzystany przy przygotowywaniu propozycji Uchwały Programowej 
PTI na lata 2026-2026, przyjętej przez Zarząd Główny 8.06.2026. W propozycji tej zapisano 
zadania dotyczące 

• wspieranie rozwoju informatyki jako nauki (co było u podstaw utworzenia PTI),  
• zabiegania o właściwe finansowanie badań naukowych w tej dziedzinie,  
• społecznej odpowiedzialności informatyków, co nabiera znaczenia przy rosnącym 

wykorzystywaniu narzędzi AI,  
• istotnego wzmocnienia współpracy międzynarodowa m.in. poprzez lepsze 

wykorzystanie naszego udziału w CEPIS. 

 

Spojrzenie w przyszłość po Konferencji 45-lecia 

Przewidywanie tego, co będzie za kolejne 45 lat, należy nie tyle do fantastyki naukowej, 
co do fantasy, więc lepiej ograniczyć ten horyzont czasowy do 6 lat. Prelegenci  Konferencji 
zostali poproszeni o krótkie odpowiedzi na cztery poniższe pytania. 

1. Co najważniejszego / przełomowego wydarzy się w ciągu najbliższych 6 lat w Pani / 
Pana gałęzi informatyki (w tej, prezentowanej na Konferencji), 

2. Jak zmieni się informatyka w tych najbliższych 6 latach:  
o czy będą potrzebne nowe teorie?  
o czy to będzie tylko rozwój technologii? 

3. Z jakimi innymi dziedzinami wiedzy powinni współpracować informatycy, aby rozwój 
informatyki nie niósł zagrożeń dla społeczeństwa? 

4. Jakie, wynikające z odpowiedzi na powyższe pytania, kierunki działań powinny być w 
programie PTI? 

https://pti.org.pl/domena/
https://www.youtube.com/playlist?list=PLH48o9F54OU5wywA062ce3xGSWYQx2iK8


Odpowiedzi na te pytania są podane w kolejności takiej, w jakiej PT Prelegenci występowali 
podczas sesji Konferencji. Warto wracać do tych wypowiedzi nie tylko za 3 i za 6 lat, ale co roku 
planując działania PTI. 

 

1. Co najważniejszego / przełomowego wydarzy się w ciągu najbliższych 6 lat w  Pani / Pana 
gałezi informatyki (w tej, prezentowanej na Konferencji)?  

 

Marek Bolanowski 

W mojej ocenie jednym z najbardziej interesujących kierunków rozwoju informatyki może być 
upowszechnienie systemów operacyjnych opartych na dynamicznym generowaniu aplikacji 
zgodnie z bieżącymi potrzebami użytkownika. Coraz bardziej zaawansowane systemy sztucznej 
inteligencji mogą sprawić, że tradycyjny model instalowania i utrzymywania oddzielnych 
aplikacji zostanie zastąpiony przez rozwiązania tworzone na żądanie, dostosowane do 
konkretnego zadania i kontekstu. 

Można również zaobserwować stopniowy schyłek ery klasycznych komputerów personalnych. 
W perspektywie kolejnych lat ich rolę mogą w dużej mierze przejąć urządzenia mobilne, które 
po podłączeniu do monitora i urządzeń peryferyjnych będą oferować funkcjonalność 
porównywalną z dzisiejszymi komputerami stacjonarnymi. Taka konwergencja urządzeń może 
znacząco uprościć sposób korzystania z technologii cyfrowych. Istotnym obszarem rozwoju 
pozostają także komputery kwantowe. Choć technologia ta nadal znajduje się na etapie 
intensywnych badań, istnieją przesłanki wskazujące, że w przyszłości osiągnie poziom 
dojrzałości pozwalający na jej szerokie wykorzystanie w zastosowaniach przemysłowych, 
szczególnie w obszarach wymagających ogromnej mocy obliczeniowej.  

 

Maciej Malawski 

W dziedzinie medycznych cyfrowych bliźniaków możemy spodziewać się coraz lepszych modeli 
łączących symulacje i sztuczną inteligencję, co przełoży się na dokładność przewidywań oraz 
szybkość obliczeń, dzięki czemu technologie te będą mogły trafić do szpitali i innych placówek 
medycznych. Dzięki cyfryzacji służby zdrowia, będzie coraz więcej danych dostępnych do 
rozwoju lepszych modeli i rozwiązań, które będą mogły poprawić proces leczenia i wpływać na 
poprawę odczuwalną przez pacjentów. 

 

Marek Magryś 

W nadchodzącej dekadzie suwerenność technologiczna stanie się kluczowym czynnikiem w 
projektowaniu systemów informatycznych, zarówno sprzętowych, jak i programowych. Ten 



trend stwarza podstawy do powstawania nowych architektur akceleratorów, procesorów, sieci 
i środowisk uruchomieniowych dla systemów sztucznej inteligencji. Rosnące zapotrzebowanie 
na wyspecjalizowane chipy dla SI wpływa na decyzje projektowe, co prowadzi do ograniczenia 
uniwersalności akceleratorów GPU w tradycyjnych symulacjach - szczególnie w obliczeniach 
wymagających podwójnej precyzji (FP64). Stanowi to wyzwanie dla środowiska HPC, które 
przez dziesięciolecia kształtowało rozwój architektur systemów i oprogramowania. Aby 
przezwyciężyć te ograniczenia i utrzymać postęp w nauce i inżynierii, konieczne są radykalne 
zmiany: modyfikacja istniejących algorytmów poprzez wprowadzenie obliczeń w mieszanej 
precyzji lub opracowanie nowych architektur akceleratorów dla tradycyjnych metod. Oba 
podejścia mają potencjał do wywołania przełomów nie tylko w wysokowydajnych centrach 
danych, ale także w urządzeniach powszechnego użytku, co otwiera nowe możliwości dla 
rozwoju technologii obliczeniowych. 

 

Jakub T. Mościcki 

Moim zdaniem, w związku z sytuacją geopolityczną, ruch związany z suwerennością cyfrową, 
w tym z przechowywaniem i udostępnianiem danych na terenie EU i przez podmioty prawne 
EU, będzie się wzmacniał i obejmie zarówno infrastrukturę bazową, nowe centra danych jak i 
rozwój systemów składowania i zarządzania danymi oraz warstwę aplikacyjną.  Jest to szansa 
dla EU, aby w pełni wykorzystać potencjał modelu rozwoju opartego o otwarte 
oprogramowanie. Model ten nie tylko wspiera rozwój "społeczeństwa technologicznego" ale 
może być wykorzystany jako koło zamachowe dla gospodarki cyfrowej i jednocześnie istotny 
czynnik suwerenności technologicznej. Musi być oczywiście odpowiednio wsparte politycznie 
oraz obudowane w prawie Europejskim. 

Polska strategia cyfrowa powinna zostać zrewidowana na poziomie krajowym w celu 
wzmacniania potencjału badawczo-rozwojowego w oparciu o tego typu suwerenne platformy. 
Niewykluczone że nastąpi korekta strategii na poziomie europejskim, która będzie musiała 
odejść od od paradygmatu "każdemu po równo" i wymusić pewnego rodzaju konsolidację 
wokół głównych ośrodków kompetencji i dużych graczy (np. AI, telekom, centra HPC, centra 
otwartej nauki,...).  Polska powinna jednoznacznie zidentyfikować swoje najważniejsze atuty 
oraz zbudować strategię wokół istniejących głównych ośrodków kompetencji poprzez lepszą 
koordynację pomiędzy współzawodniczącymi ośrodkami dostarczanymi infrastrukturę IT dla 
badań i przemysłu oraz komercyjnymi centrami danych.  

Właśnie w tym temacie EU właśnie ogłosiła strategię i elementy implementacji: 
https://ec.europa.eu/commission/presscorner/detail/en/ip_26_1187  

 

Katarzyna Rycerz 

Ciężko wyrokować. Widzę dwie drogi: 

https://ec.europa.eu/commission/presscorner/detail/en/ip_26_1187


a) Tak jak jest obecnie: firmy skupią się na sprzedawaniu zamkniętych hybrydowych 
rozwiązań, które będą mieć jakiś udział komponentu kwantowego, ale nie będzie jasno 
sprecyzowane jaki. Jest to działanie marketingowe, ale sądzę, że przy takim podejściu 
zainteresowanie QC z czasem osłabnie. 

b) Nastąpi przełom i rozwiązania kwantowe zaczną być faktycznie używane do 
prawdziwych zastosowań. Sądzę jednak, że te zastosowania będą dość wąskie. 
 

Mirosław Kutyłowski 

Może dojść do załamania obecnego systemu zaufania w komunikacji elektronicznej, prób 
uniezależnienia się od cyfrowych gigantów (USA, ChRL), ale i działań zmierzających do 
zachowania i utrwalenia przewagi. Motywowane zastosowaniami wojskowymi oraz 
rywalizacją w cybeprzestrzeni, zyskiwać będą na znaczeniu systemy autonomiczne, systemy ad 
hoc, samostabilizujące się, itp. na niekorzyść informacyjnych silosów. Możliwa będzie wyższa 
jakość produktów pod względem cybersecurity ze względu na coraz efektywniejsze narzędzia 
do wyszukiwania podatności oraz eliminację z rynku pracy programistów wykonujących proste, 
powtarzalne kodowanie.     

 

Maria Magdoń 

W mojej dziedzinie – na styku cyberbezpieczeństwa, regulacji cyfrowych i wdrażania rozwiązań 
IT w administracji i MŚP – przełomem będzie domknięcie ekosystemu regulacyjnego (NIS2, AI 
Act, DORA itd.) i realne jego egzekwowanie. Organizacje przejdą od „papierowych” polityk do 
faktycznej odpowiedzialności zarządów za cyberbezpieczeństwo i użycie AI. To zmieni rolę 
specjalistów: z twórców pojedynczych systemów w projektantów całych modeli zarządzania 
ryzykiem, zgodnością i zaufaniem. 

 

Jarosław Deminet 

Rozwinie się sztuczna inteligencja, z coraz większym udziałem w rozrywce i wirtualnej 
rzeczywistości (bo tak było z innymi działami informatyki). To nie będzie się wiązało z nowymi 
teoriami, tylko z coraz większymi modelami językowymi. Będzie dostępna lokalna sztuczna 
inteligencja (model na prywatnym albo firmowym komputerze wytrenowany na prywatnych 
danych). Podejrzewam, że w większym stopniu niż obecnie sztuczna inteligencja zostanie 
zastosowana w branży erotycznej (bo do tej pory zawsze tak się to kończyło). Sztuczna 
inteligencja przyspieszy tworzenie oprogramowania, wspierając analityków, projektantów i 
programistów (ale nie eliminując ich w dłuższym czasie. może chwilowo). Chciałbym mieć 
nadzieję na rozwój technik weryfikowania poprawności oprogramowania (o tym właśnie 
mówiłem na konferencji), być może z wykorzystaniem sztucznej inteligencji, dzięki czemu 
moglibyśmy poprawić jakość kodu. Niestety nie jestem tu optymistą. 



 

Maria Ganzha 

6 lat to zdecydowanie zbyt długi okres przewidywań jeśli chodzi o to co się dzieje i zdarzy w 
sztucznej inteligencji (SI). Zacznijmy jednak od tego, ze musimy oddzielić "istniejącą już od 
jakiegoś czasu SI" od modeli generatywnych, które stały się ostatnio synonimami SI. Innymi 
słowy, metaforycznie, SI to nie tylko "Chat wieczorowa porą". Rzeczy przełomowe, które 
chciałabym, żeby się wydarzyły, to rozumienie "narzędziowości" SI, oswojenie się z tym 
dobrym co może SI dostarczyć i uświadomienie sobie (pogłębione zrozumienie) ograniczeń 
istniejących aktualnie rozwiązań SI. Na przykład tego, że Chat wieczorową porą zrobi wszystko 
aby się nam przypodobać, bo taki był trening. Niezwykle ważnym jest również to aby przestać 
"uczłowieczać" SI. Taka antropomorfizacja prowadzi, między innymi, do ogromnych 
problemów etycznych, socjalnych, epistemicznych i światopoglądowych, czy też 
psychologicznych. Chat wieczorową porą nie ma "świadomości". To jest tylko bardzo 
skomplikowana maszyna układająca słowa w zdania. Natomiast, bardzo prawdopodobnym jest 
niestety, że zanim do tego dojdzie (zrozumienia gdzie jesteśmy i co to oznacza) będziemy 
skonfrontowani z problemami energetycznymi, klimatycznymi i środowiskowymi, związanymi 
z trenowaniem i utrzymywaniem dużych modeli generatywnej sztucznej inteligencji.Ponadto, 
wygląda na to, że przodujące firmy dostarczające modele generatywne będą musiały rozwiązać 
fundamentalny problem biznesowy. Cena usług, które dostarczają, „się nie spina". Albo 
podniosą ceny, aby "wyjść na zero" (ale jak wówczas zareagują klienci), albo znajdą źródła 
finansowania. Zauważmy tutaj, że podniesienie ceny nie będzie takie proste, albowiem klienci 
mogą szukać tańszych chińskich zamienników. Tak więc, koniecznym będzie poszukiwane 
tańszych źródeł energii, tańszych rozwiązania z obszaru oszczędnego SI (ang. frugal AI). Na 
marginesie, zauważmy, że podobne problemy będą dotyczyć centrów danych (przede 
wszystkim energetyczne, ale konieczne będzie poszukiwanie bardziej ekologicznych sposobów 
chłodzenia, żeby oszczędzać wodę).I wreszcie trzeba się będzie zmierzyć z problem dostępności 
(istnienia!) nowych danych dla trenowania modeli. Już teraz co raz częściej modele uczone są 
tym co wyprodukowały poprzednie generacje tych modeli. Więc powstaje pytanie co się stanie 
z modelem, który jest trenowany na tym, co wyprodukował sam, lub jego "kuzyni". Wszystko 
to wskazuje, ze konieczne jest poszukiwanie nowych rozwiązań. Nie wiem który kierunek 
będzie tym, który dostarczy kolejny przełom, czy będzie to podejście neuronowo-symboliczne, 
spiking neurons, neuromorpic computing, czy... Jednakże generatywna sztuczna inteligencja 
jaką znamy jest "przy ścianie" i "coś nowego" zapewne się pojawi w ciągu najbliższych 6 lat. 

 

Marek Kasztelnik 

W ciągu najbliższych sześciu lat skończy się okres „promocyjnego" dostępu do modeli sztucznej 
inteligencji. Ceny rozwiązań dostarczanych przez hiperskalerów drastycznie wzrosną, a dostęp 
do najnowszych, najbardziej zaawansowanych modeli będzie ograniczony do wąskiej grupy 
firm i instytucji - czy to przez barierę cenową, czy przez dedykowane, negocjowane 



indywidualnie umowy. Pogłębi to nierówności na rynku pracy i umocni dominację wielkich 
korporacji technologicznych. 
Paradoksalnie to właśnie ta sytuacja stanie się katalizatorem zmiany świadomości. Mniejsze 
firmy i instytucje publiczne zrozumieją, że uzależnienie od zewnętrznej, pozaeuropejskiej 
infrastruktury jest realnym ryzykiem biznesowym i strategicznym - a suwerenność 
technologiczna przestanie być hasłem z dokumentów strategicznych, stając się praktyczną 
potrzebą. Odpowiedzią na nią są m.in. powstające w ramach programu EuroHPC JU fabryki 
sztucznej inteligencji, takie jak budowana w Polsce Gaia AI Factory, które udostępnią 
suwerenną infrastrukturę obliczeniową nauce, administracji oraz małym i średnim 
przedsiębiorstwom. 

Drugim przełomem będzie przejście od fazy eksperymentów do fazy rozliczeń. Firmy zakończą 
etap proof-of-concept i przejdą do produkcyjnych wdrożeń AI - a wraz z nimi przyjdzie 
„rachunek sumienia": twarda walidacja, czy rozwiązania oparte na sztucznej inteligencji 
rzeczywiście zwiększają konkurencyjność, czy były jedynie kosztownym podążaniem za modą. 
Wiązać się to będzie również z odpowiedzią na pytania: czy nasza organizacja potrzebuje 
modelu naj, naj, czy też wystarczająco dobrego (a przez to i mniejszego i tańszego w 
utrzymaniu). 

 

Tomasz Kajdanowicz 

Uprawiam sztuczną inteligencję, a przełomu szukałbym nie w zmianach samej technologii, 
tylko w głębokości jej integracji z człowiekiem. Granica między możliwościami człowieka a 
maszyny już się zatarła, a w ciągu sześciu lat wejdziemy w fazę pełnej integracji: będziemy 
świadomie oddawać algorytmom kolejne pola decyzyjne, a w zamian dostaniemy nowe 
metody augmentacji człowieka, np. rozszerzenie naszej pamięci, zdolności obliczania, 
wyszukiwania i kojarzenia faktów. Maszyna stanie się protezą poznawczą, podobnie jak kiedyś 
pismo czy kalkulator, tyle że o nieporównywalnie większej mocy. Ostatnią realną różnicą, której 
nie oddamy, będzie posługiwanie się mądrością: osądem, kontekstem i odpowiedzialnością za 
podjęte decyzje. Największy potencjał odsłoni się tam, gdzie stawka jest najwyższa, przede 
wszystkim w ochronie zdrowia, diagnostyce oraz projektowaniu terapii i leków.  

 

Radosław Kita 

Największą zmianą będzie przejście od programowania wspomaganego przez AI do 
programowania częściowo wykonywanego przez autonomicznych agentów AI. Programiści 
coraz częściej będą definiować cele, wymagania biznesowe i ograniczenia, a systemy AI będą 
generowały, testowały i utrzymywały znaczną część kodu.  

Równolegle wzrośnie znaczenie inżynierii zaufania: weryfikacji działania modeli, 
bezpieczeństwa, audytowalności i kontroli jakości kodu tworzonego automatycznie. 



Oprogramowanie stanie się bardziej dynamiczne i adaptacyjne, ale równocześnie trudniejsze 
do nadzorowania. 

 

Borys Stokalski 

"Katastrofy budowlane IT" związane z lekkomyślnym dopuszczeniem do powszechnego użycia 
zle zaprojektowanych systemów AI powstałych generatywnie bez należytego nadzoru 
projektowego. Transformacja metod produkcji oprogramowania związana z masowym 
stosowaniem generatywnych metod produkcji. 

 

Tomasz Kulisiewicz 

Z perspektywy rozwoju specjalistycznych kompetencji informatycznych/cyfrowych coraz 
wyraźniej potwierdza się słuszność opinii Chrisa Wanstratha,  współzałożyciela i byłego CEO 
platformy GitHub, który w 2017 r., a więc na kilka lat przez "eksplozją" LLMów powiedział, że 
programowanie nie polega na wklepywaniu kodu, ale na myśleniu, dodając, że przyszłością 
kodowania będzie brak kodowania w ogóle. Przesuwa to nie tylko sposób pracy, ale przede 
wszystkim cele i sposób kształcenia informatyków z programowania w tradycyjnym rozumieniu 
tego terminu w stronę tworzenia algorytmów i rozwiązań przy użyciu coraz doskonalszych 
narzędzi AI. 

 

Bogdan Kościuch 

Najbliższe sześć lat będzie okresem przejścia od eksperymentalnego wykorzystania sztucznej 
inteligencji do jej powszechnej integracji z procesami społecznymi, gospodarczymi i 
administracyjnymi. Jednocześnie będziemy świadkami dynamicznego rozwoju technologii 
kwantowych oraz przygotowań do ery postkwantowej. 
Za najbardziej przełomowe uznaję trzy zjawiska. Po pierwsze, upowszechnienie systemów AI 
zdolnych do samodzielnego wspomagania podejmowania decyzji w administracji, edukacji, 
ochronie zdrowia i biznesie. Po drugie, rozwój komputerów kwantowych, które w wybranych 
zastosowaniach zaczną osiągać przewagę nad klasycznymi metodami obliczeniowymi. Po 
trzecie, wdrażanie kryptografii postkwantowej, która stanie się niezbędnym elementem 
ochrony danych państw, przedsiębiorstw i obywateli. 
Oznacza to, że informatyka będzie coraz silniej wpływać nie tylko na technologię, ale również 
na bezpieczeństwo państwa, funkcjonowanie instytucji publicznych oraz jakość życia 
społeczeństwa. 

 

Bogusław Dębski 



Największa zmiana będzie taka, że firmy w końcu zaczną traktować dane jak realny zasób, a nie 
tylko coś do raportów – stąd rosnąca rola CDO i całego data leadership. AI jest już szeroko 
opisana i dla mnie to trochę „oczywista oczywistość", więc kluczowe będzie uporządkowanie 
fundamentów: jakości danych, ownershipu i architektury. W praktyce zobaczymy wejście w 
Data Mesh – dane jako produkty, bliżej biznesu, z rozproszoną odpowiedzialnością. Na 
znaczeniu zyskają też metadane.  

 

Beata Ostrowska 

Najbardziej przełomową zmianą będzie upowszechnienie sztucznej inteligencji jako 
powszechnego narzędzia wspierającego pracę, edukację i podejmowanie decyzji. AI stanie się 
elementem codzienności podobnie jak wcześniej internet czy technologie mobilne. Oznacza to 
nie tylko automatyzację wielu procesów, ale również zmianę sposobu zdobywania wiedzy i 
rozwijania kompetencji. Kluczowe znaczenie zyskają umiejętności współpracy z AI, krytycznej 
oceny informacji oraz ciągłego uczenia się. W efekcie coraz większą rolę będą odgrywać 
instytucje monitorujące potrzeby rynku pracy i wspierające rozwój kompetencji. Istotnym 
przykładem takich działań jest aktywność Sektorowej Rady ds. Kompetencji IT, 
Telekomunikacja i Cyberbezpieczeństwo, która identyfikuje nowe potrzeby kompetencyjne 
oraz rekomenduje kierunki rozwoju edukacji odpowiadające wyzwaniom transformacji 
cyfrowej. 

 

Danuta Morańska 

Na procesy edukacyjne w dużym stopniu będzie wpływały technologie oparte na sztucznej 
inteligencji. Najbardziej przełomowa zmiana prawdopodobnie nie będzie pojedynczą 
technologią, lecz przesunięciem modelu nauczania: od masowego przekazywania wiedzy do 
spersonalizowanego prowadzenia studenta przez proces uczenia się. Sztuczna inteligencja 
będzie katalizatorem, ale skutki będą organizacyjne, pedagogiczne i społeczne. Już teraz na 
świecie stosowane są platformy edukacyjne personalizujące i wspierające proces uczenia się.  

 

 

2. Jak zmieni się informatyka w tych najbliższych 6 latach:  

• czy będą potrzebne nowe teorie?   
• czy to będzie tylko rozwój technologii? 

 

Marek Bolanowski 



Dalszy rozwój informatyki powinien opierać się na dwóch komplementarnych filarach. 
Pierwszym są badania aplikacyjne, wykorzystujące istniejące teorie i modele do rozwiązywania 
konkretnych problemów technologicznych. Drugim są interdyscyplinarne badania teoretyczne, 
łączące osiągnięcia informatyki, matematyki, fizyki i biologii. To właśnie solidna baza wiedzy 
teoretycznej stanowi fundament, na którym przemysł może budować przełomowe 
rozwiązania. Postęp technologiczny i rozwój nauki tworzą nierozerwalny tandem warunkujący 
stabilny i długofalowy rozwój całej dziedziny. 

 

Maciej Malawski 

W związku z rozwojem AI, niewykluczone, że potrzebne będą nowe teorie dotyczące procesów 
wnioskowania, zarówno w sensie naukowym, ale też w kontekście decyzji medycznych. 
Równocześnie potrzebne będą badania nad złożonością, gdyż systemy inteligentne coraz 
częściej przejawiają zachowania, które nie zostały wprost zaprogramowane, lecz wynikają ze 
złożonych interakcji wewnątrz nich. 

  

Marek Magryś 

Rozwój dużych modeli językowych znacząco wpływa na proces tworzenia oprogramowania. Z 
jednej strony umożliwia szybsze prototypowanie i wprowadzanie poprawek dzięki obniżeniu 
wymagań kompetencyjnych, z drugiej jednak generuje poważne wyzwania związane z 
utrzymaniem tak powstałych systemów w środowiskach produkcyjnych. Rosnąca złożoność 
stosu technologicznego i ciągłe pojawianie się nowych frameworków oraz bibliotek dodatkowo 
komplikuje zrozumienie kodu tworzonego przy udziale SI. Kluczowe staje się dogłębne 
zrozumienie niskopoziomowych mechanizmów działania systemów komputerowych, bez 
którego zapewnienie bezpieczeństwa nowoczesnych aplikacji będzie niemożliwe. Obecnie 
obserwujemy wzrost ataków wykorzystujących słabości w łańcuchu dostaw oprogramowania. 
Aby przeciwdziałać tym zagrożeniom, konieczny jest rozwój nowych narzędzi oraz zmiana 
paradygmatów w podejściu do odpowiedzialności za różne warstwy oprogramowania w całym 
łańcuchu dostaw. Tylko kompleksowe podejście łączące innowacje technologiczne z nowymi 
koncepcjami zarządzania pozwoli skutecznie zabezpieczyć współczesne środowiska 
informatyczne.  

 

Jakub T. Mościcki 

W obszarze technologii prace nad nowymi nośnikami danych (szło, polimery, DNA) być może 
zaowocują jakimś istotnym przełomem. Nowe teorie mogą być potrzebne do optymalizacji 
złożonych systemów przechowywania i udostępniania danych, być może w oparciu lub z 
udziałem algorytmów uczenia maszynowego. 



 

Katarzyna Rycerz 

W przypadku obliczeń kwantowych potrzeba współpracy teorii z technologią.  Sama teoria 
ani sama technologia nic nie zdziałają.  

 

Mirosław Kutyłowski 

Dużo zmieni się na na styku informatyka/regulacje. Te ostatnie staną się siła sprawczą 
(niekoniecznie zawsze z pozytywnym skutkiem) 

 

Maria Magdoń 

Najbliższe lata to przede wszystkim dojrzewanie: technologie już mamy, wyzwaniem będzie ich 
odpowiedzialne zastosowanie w realnych organizacjach. Kluczowe nie będą nowe „twarde” 
teorie, lecz metodyki integrowania informatyki z prawem, zarządzaniem ryzykiem i etyką. 
Informatyk coraz częściej będzie musiał rozumieć regulacje, psychologię użytkownika i 
ekonomię cyber-zagrożeń, bo bez tego nawet technicznie dobry system nie będzie ani 
bezpieczny, ani akceptowalny. 

 

Jarosław Deminet 

Rozwój informatyki zawsze niósł i niesie nowe zagrożenia dla społeczeństwa, będzie tak nadal. 
Tego się nie sa ograniczyć przez wspólpracę, lecz przez konkretne regulacje prawne. To tak jak 
z prawem autorskim - nie chodzi o współpracę prawnika z pisarzem, ale o nałożenie przez 
prawników (na życzenie polityków) odpowiednich reguł. 

 

Maria Ganzha 

Jak wspomniałam, jestem przekonana, że nowe teorie są konieczne. Przede wszystkim, bez 
względu na to, która ścieżka okaże się najbardziej obiecująca, jak "modele" zmniejszać 
(kompresować), ale również jak używać mniejszej ilości danych do uczenia, jak łączyć różne 
podejścia do sztucznej inteligencji. Wiemy na przykład, że człowiek myśli w dwu "trybach". 
Nazwijmy je "myślenie asocjacyjne" i "myślenie logiczne". Być może warto powrócić do tej 
metafory i stworzyć systemy, które połączą oba podejścia? Myślę również, że to nie koniec 
pytań, które musimy postawić. Zauważmy, że ostatnimi czasy, bardzo rozwijana była 
informatyka eksperymentalna. Na przykład, modele generatywnej SI opierają się na mnożeniu 
macierzy. W tym kontekście brakuje mi współpracy między informatykami zajmującymi się SI i 
matematykami zajmującymi się matematyką obliczeniową czy też metodami numerycznymi. 



W tym kontekście brakuje mi prac o fundamentach teoretyczno-matematycznych wielu metod 
SI. Zasadniczo rzecz biorąc, uznajemy te metody za prawidłowo działające, bo wydaje nam się, 
że produkują dobre / oczekiwane wyniki. Natomiast, czy tak jest "przez przypadek" 
(statystyka)? Czy są tutaj jakieś reguły, które dałoby się uchwycić w formie lematów i 
twierdzeń? Dla mnie jako osoby, która ma swoje korzenie naukowe w matematyce stosowanej) 
są to fascynujące pytania. 

 

Marek Kasztelnik 

Fundamentalnie zmienia się sposób wytwarzania oprogramowania. Już dziś wyraźnie widać 
obniżenie jakości tworzonego kodu na rzecz zasady „szybciej i więcej", rozliczania pracy 
programistów przez pryzmat nie jakości kodu ale ilości zużytych tokenów. W konsekwencji 
niezbędne będą prace nad nowymi paradygmatami inżynierii oprogramowania - w 
szczególności metodami utrzymania i rozwoju baz kodu, które powstały w modelu tzw. vibe 
codingu, czyli zostały w dużej mierze wygenerowane przez AI bez głębokiego zrozumienia ich 
struktury przez człowieka. Dotychczasowe teorie jakości, testowania i utrzymania 
oprogramowania nie są na tę sytuację przygotowane. 
Zmieni się także sam profil zawodu. Na znaczeniu zyska nowa grupa informatyków, których 
kluczową kompetencją będą umiejętności precyzyjnej komunikacji w języku naturalnym, a nie 
biegłość w klasycznych językach programowania. Trafnie ujął to jeden z pionierów 
współczesnej AI, Andrej Karpathy: „The hottest new programming language is English". 

 

Tomasz Kajdanowicz  

Tu zachodzi zjawisko, które mnie najbardziej intryguje: technologia coraz bardziej odrywa się 
od teorii. Budujemy systemy, które działają, choć nie do końca rozumiemy dlaczego. W sukurs 
przyjdzie nam mechanizm automatycznego badacza. AI, która sama uzupełni luki analityczne i 
formalne, postawi hipotezy, przeprowadzi dowody. Problem w tym, że sposób ich uzyskiwania 
i forma prezentacji będą stawać się coraz mniej przyjazne dla człowieka. Coraz częściej 
będziemy polegać na własnej niewiedzy i przyjmować, że „jednak działa", nie rozumiejąc jak. I 
właśnie dlatego, paradoksalnie, potrzeba teorii będzie rosła, a nie malała. Bo bez niej 
zostaniemy z technologią, której nie umiemy ani wytłumaczyć, ani kontrolować.   

 

Radosław Kita 

Nie będzie to wyłącznie rozwój technologii – potrzebne będą również nowe podstawy 
teoretyczne. Dotychczasowa informatyka opierała się na deterministycznych systemach, 
natomiast systemy oparte na sztucznej inteligencji są probabilistyczne i mogą zachowywać się 
nieprzewidywalnie. Konieczne będzie rozwijanie teorii dotyczących niezawodności systemów 
uczących się, współpracy ludzi z AI oraz metod mierzenia bezpieczeństwa i odpowiedzialności 



takich rozwiązań. Informatyka będzie coraz bardziej łączyła klasyczne podejście algorytmiczne 
z naukami o danych i modelami poznawczymi. 

 

Borys Stokalski 

Metody odpowiedzialnej inżynierii AI: generatywne projektowanie i programowanie, 
projektowanie złożonych systemów autonomicznych, zapewnienie przewidywalności i 
wyjaśnialności złożonych modeli AI, zapewnienie zgodności złożonych systemów AI z 
wartościami i wymaganiami (alignment). 

 

Tomasz Kulisiewicz 

Wydaje się, że największą lukę czy deficyt, a więc i potrzebę formułowania nowych teorii widać 
obecnie w dziedzinie wyjaśnialności rozwiązań AI - zwłaszcza, że pojawiają się regulacje 
wymagające od korzystających z takich rozwiązań "nieinformatyków"  (m.in.  pracowników 
sektora finansowego, czy medycznego) wyjaśniania klientom czy użytkownikom ich usług 
podstaw decyzji wspieranych AI. Tymczasem coraz częściej twórcy rozwiązań po pewnym 
czasie już sami nie wiedzą, jak działają systemy, które zbudowali, nakarmili danymi i 
wytrenowali.   

 

Bogdan Kościuch 

Przyszłość informatyki nie będzie opierała się wyłącznie na rozwoju technologii. Potrzebne 
będą również nowe modele teoretyczne, metody oceny ryzyka oraz ramy etyczne i prawne. 
Rozwój sztucznej inteligencji stawia pytania dotyczące odpowiedzialności za decyzje 
podejmowane przez algorytmy, transparentności modeli oraz ochrony prywatności. W 
obszarze technologii kwantowych konieczne będzie rozwijanie nowych metod 
kryptograficznych, algorytmów oraz standardów bezpieczeństwa. Coraz większego znaczenia 
nabierze również projektowanie technologii skoncentrowanej na człowieku. Informatyka 
będzie musiała uwzględniać nie tylko efektywność systemów, ale także ich wpływ na zdrowie 
psychiczne, procesy poznawcze, edukację i relacje społeczne. Można więc powiedzieć, że 
najbliższe lata przyniosą równoległy rozwój trzech filarów: zaawansowanych technologii AI i 
komputerów kwantowych, nowych teorii dotyczących bezpieczeństwa, zaufania i 
odpowiedzialności, interdyscyplinarnych modeli współpracy człowieka z inteligentnymi 
systemami. 

 

Bogusław Dębski 



Nie spodziewam się żadnej wielkiej nowej teorii – nie jestem naukowcem ani akademikiem – 
ale moim zdaniem problemem nie jest brak koncepcji, tylko to, że często nie umiemy dobrze 
wykorzystać tego, co już mamy. Informatyka pójdzie mniej w kierunku stereotypowego 
"pisania kodu', a bardziej w stronę pracy na danych i ich sensownego użycia w biznesie. AI 
traktuję jako coś już oczywistego – prawdziwa zmiana będzie w tym, jak firmy organizują pracę 
z danymi na co dzień, a nie w samej technologii. I tutaj wchodzimy w temat kompetencji – a 
właściwie ich braku oraz braku zrozumienia technologii, szczególnie poza środowiskiem ICT. 
Mówię trochę o „wtórnym analfabetyzmie" cyfrowym – wśród pracowników i decydentów. My 
jako środowisko informatyczne, w tym PTI i ja sam, za bardzo skupiamy się na wybitnych 
jednostkach, laureatach olimpiad, a za mało na ich otoczeniu. Widać to choćby w podejściu do 
certyfikacji ICDL'a, którą członkowie PTI w swojej masie traktuje jako źródło przychodu niż 
realne narzędzie powszechnego podnoszenia kompetencji. Narzędzie, które można 
przyrównać do źródła tlenu, niezbędnego do życia, a przecież w większości produkowanego 
przez „nieszlachetne" organizmy, głównie glony i sinice tworzące fitoplankton mórz i oceanów 
(sic!).  

 

Beata Ostrowska 

Najbliższe lata przyniosą nie tylko rozwój technologii, ale również konieczność wypracowania 
nowych modeli współpracy człowieka z inteligentnymi systemami. Coraz większego znaczenia 
nabiorą zagadnienia związane z etyką AI, przejrzystością algorytmów, ochroną prywatności 
oraz odpowiedzialnością za decyzje wspierane przez sztuczną inteligencję. Informatyka będzie 
coraz silniej przenikać się z naukami społecznymi, edukacją i prawem. Oznacza to, że obok 
nowych rozwiązań technologicznych potrzebne będą również nowe podejścia organizacyjne i 
edukacyjne. Szczególnie ważne stanie się szybkie reagowanie na zmiany kompetencyjne 
zachodzące na rynku pracy. W tym obszarze znaczącą rolę odgrywa Sektorowa Rada ds. 
Kompetencji IT, Telekomunikacja i Cyberbezpieczeństwo, która analizuje trendy rozwojowe i 
wspiera dostosowywanie systemów kształcenia do potrzeb gospodarki cyfrowej. 

 

Danuta Morańska 

W informatyce często mylimy postęp technologiczny z postępem naukowym. Można 
przypuszczać, że w najbliższych 6 latach prawdopodobnie zobaczymy dużo więcej pierwszego 
niż drugiego, ale nie oznacza to, że nowe teorie nie będą potrzebne. Największe zmiany 
dotyczyć będą technologii związanej z AI, systemami autonomicznymi, nowymi architekturami 
sprzętowymi i interakcją człowiek–komputer. Największym problemem stanie się nie "jak 
obliczać", lecz jak kontrolować, weryfikować i współpracować z systemami AI.   

 



3. Z jakimi innymi dziedzinami wiedzy powinni współpracować informatycy, aby rozwój 
informatyki nie niósł zagrożeń dla społeczeństwa? 

 

Marek Bolanowski 

Coraz większą rolę w projektowaniu i wdrażaniu systemów informatycznych odgrywają 
również aspekty społeczne, psychologiczne i etyczne. Systemy informatyczne stają się 
integralną częścią codziennego życia, a ich wpływ na funkcjonowanie społeczeństwa 
nieustannie rośnie. Coraz częściej wspomagają lub wręcz podejmują decyzje w obszarach 
infrastruktury krytycznej, ochrony zdrowia, transportu czy administracji publicznej. 
Jednocześnie, w coraz bardziej zatomizowanym społeczeństwie, pełnią funkcję partnerów 
rozmowy, doradców czy powierników. 

Znaczący wpływ na życie społeczne wywierają również media społecznościowe oraz systemy 
rekomendacyjne kształtujące sposób pozyskiwania informacji i budowania relacji. Z tego 
względu twórcy systemów informatycznych powinni ściśle współpracować z psychologami, 
socjologami, pedagogami oraz specjalistami z zakresu etyki. Tylko interdyscyplinarne podejście 
pozwoli projektować technologie, które będą wspierały rozwój człowieka i społeczeństwa, 
pozostając w harmonii z potrzebami psychicznymi, społecznymi i kulturowymi użytkowników. 

 

Maciej Malawski 

W dziedzinie medycyny obliczeniowej konieczna jest bliższa współpraca medycyny i biologii z 
informatyką, a także z matematyką, fizyką i inżynierią biomedyczną, gdyż te wszystkie dziedziny 
są niezbędne do działania cyfrowych bliźniaków. Równie ważna jest współpraca w dziedzinie 
etyki, prawa czy socjoligii, aby wszystko co ludzkie nie było obce cyfrowym bliźniakom. 

 

Marek Magryś 

Współczesna informatyka przenika wszystkie aspekty życia społecznego, nauki i biznesu. 
Informatycy muszą współpracować z przedstawicielami wszystkich dziedzin, a 
upowszechnienie rozwiązań opartych na sztucznej inteligencji zwiększa potrzebę dialogu 
szczególnie z humanistami - artystami, lingwistami, psychologami, etykami i filozofami. 

Kluczowe jest wspólne kształtowanie kierunków rozwoju SI, tak aby wdrażane rozwiązania 
służyły ludziom w sposób bezpieczny i etyczny. Musimy zadbać, by technologie oparte na SI nie 
zagrażały naszemu bezpieczeństwu, więziom społecznym, dziedzictwu kulturowemu ani 
relacjom międzyludzkim. Tylko interdyscyplinarna współpraca pozwoli osiągnąć ten cel i 
odpowiedzialnie kształtować przyszłość sztucznej inteligencji. 

 



Jakub T. Mościcki 

Nauczanie informatyki powinna być zintegrowana w formule interdyscyplinarnej z takimi 
dziedzinami jak etyka, ochrony danych i praw podstawowych, kompetencje społeczne, 
elementy socjologii i psychologii. Rozwój infrastruktury oraz serwisów wyprzedza rozwój 
umiejętności sensownego ich wykorzystania i w pewnym sensie jest o wiele łatwiejszą częścią 
cyfryzacji. Powinien być położony większy nacisk na nauczanie jak sensownie korzystać z 
technologii, kiedy należy, a kiedy jest to zbędne. 

 

Katarzyna Rycerz 

Jeśli chodzi o komputery kwantowe, to największym potencjalnym zagrożeniem  jest 
możliwość złamania używanych obecnie kryptosystemów i idący za tym brak ochrony 
wrażliwych danych. Na szczęście już teraz podejmowane są działania mające na celu 
stworzenie nowych, tzw. postkwantowych kryptostystemów, co do których wierzy się, że są 
odporne na QC. Warto zaznaczyć, że na tę  odporność nie ma 100% dowodu, są tylko 
przesłanki. W tej dziedzinie  bardzo potrzebna jest współpraca matematyków z 
informatykami. 

 

Mirosław Kutyłowski 

Nauki polityczne, ekonomia, kryminalistyka, psychologia, medycyna, i wiele innych 

 

Maria Magdoń 

Widziałabym przede wszystkim ścisłą współpracę z prawem i politykami publicznymi, aby 
systemy były zgodne z regulacjami i standardami organów nadzorczych. Równie ważne są nauki 
społeczne i psychologia, bo większość incydentów cyber wynika z zachowań ludzi i 
socjotechniki. Do tego dochodzą ekonomia i zarządzanie, które pozwalają zbilansować koszty, 
ryzyka i korzyści oraz etyka, niezbędna przy wdrażaniu systemów AI i masowej analityki danych. 

 

Jarosław Deminet 

Rozwój informatyki zawsze niósł i niesie nowe zagrożenia dla społeczeństwa, będzie tak nadal. 
Tego się nie sa ograniczyć przez wspólpracę, lecz przez konkretne regulacje prawne. To tak jak 
z prawem autorskim - nie chodzi o współpracę prawnika z pisarzem, ale o nałożenie przez 
prawników (na życzenie polityków) odpowiednich reguł. 

 

Maria Ganzha 



Przede wszystkim Etyka Komputerowa (Computer Ethics) i inne nauki społeczne, które badają 
związki między komputerami i/lub sztuczną inteligencją i jednostkami ludzkimi jak i 
społeczeństwem jako takim. Jest niezwykle ważnym, żebyśmy w pogoni za postępem nie 
zapomnieli o człowieczeństwie, osobach specjalnych, niestandardowych, w ten lub inny 
sposób wykluczonych. Ponadto, może warto zadać sobie fundamentalne pytanie: za czym my 
tak właściwie gonimy? I może także następne: jeśli dogonimy za czym gonimy, to jak będzie 
wyglądał świat w którym żyjemy? Co jeśli okaże się, że wcale togo czegoś gonić nie warto, bo 
skutki będą mniej przyjemne niż  nam wydaje  teraz, kiedy jesteśmy "nabuzowani adrenaliną 
pogoni"?  

 

Marek Kasztelnik 

Krótka odpowiedź brzmi: ze wszystkimi. Sztuczna inteligencja przestała być technologią 
branżową - jej skutki dotykają każdej sfery życia społecznego. 

Dwie współprace wydają mi się jednak szczególnie pilne. Pierwsza to współpraca z 
kognitywistyką, neuronauką i filozofią nad zrozumieniem samej istoty inteligencji. Tylko 
rozumiejąc, czym inteligencja jest, będziemy w stanie świadomie stwierdzić, kiedy - jako 
społeczeństwo - powiedzieć „stop". Stoi przed nami pytanie cywilizacyjne: czy chcemy, aby 
rodzaj ludzki był jedynie pośrednim ogniwem ewolucji, czy też chcemy zachować prymat 
najbardziej rozwiniętej cywilizacji w znanym nam świecie. Obawiam się niestety, że ten proces 
może być nie do powstrzymania - tym bardziej musimy go rozumieć i próbować nim kierować. 

Druga to współpraca z psychologią, socjologią, etyką i prawem wokół narastających 
problemów społecznych i psychicznych. Rozwiązania informatyczne znacząco ułatwiły 
wywieranie wpływu na grupy społeczne, manipulację i dezinformację - a skala tych zjawisk 
będzie rosła. Dlatego uważam, że w najbliższym czasie my, informatycy, powinniśmy 
wypracować kodeks etyczny naszego zawodu, analogiczny do kodeksu etyki lekarskiej. Skoro 
nasze systemy realnie wpływają na zdrowie psychiczne, decyzje i bezpieczeństwo milionów 
ludzi, zawód informatyka powinien - podobnie jak zawód lekarza - wiązać się z jasno 
określonymi zasadami etycznymi i odpowiedzialnością za ich przestrzeganie. Niestety tutaj 
podobnie obawiam się, że realizacja tego utypinego pomysłu jest skazana na porażkę. 

 

Tomasz Kajdanowicz 

W praktyce ze wszystkimi, ale dziś problemem nie jest sama technologia, tylko brak jej 
zrozumienia i to, jakie pragnienia będziemy nią napędzać. Informatyka musi wyposażyć się w 
elementy stabilizujące rozbudzone apetyty: presję zwrotu z inwestycji, chęć wywierania 
wpływu, a nawet pragnienie długowieczności czy nieśmiertelności. Dlatego projektanci 
rozwoju informatyki powinni pracować nie tylko z prawem, bezpieczeństwem, medycyną i 
etyką, ale też z filozofami, epistemologami i historykami, tymi, którzy opisali wzrost i upadek 



imperiów, bo technologia rządzi się podobną dynamiką pychy i przesytu. Do tego potrzebne 
jest realne zaplecze edukacyjne, poznawcze i komunikacyjne, żebyśmy nie zagubili relacji 
międzyludzkich, za które po cichu podstawimy technologię. Niepokoi mnie powszechna 
beztroska: większość ludzi nie zastanawia się ani nad tym, czyje są prawa do treści 
generowanych przez AI, ani nad tym, jak bezpieczne są dane, które je powierzają. To nie tylko 
niewiedza, ale przyzwyczajenie wyrobione przez lata życia w cyfrze. Uważam, że to jedno z 
najważniejszych wyzwań naszych czasów. Zagrożeniem nie jest maszyna, jest nim człowiek, 
który oddaje jej decyzje, nie rozumiejąc, czym są.  

 

Radosław Kita 

Informatycy powinni znacznie silniej współpracować z prawnikami, etykami, psychologami i 
socjologami. Prawo jest potrzebne do budowy zasad odpowiedzialności i ochrony danych, 
etyka do określenia granic stosowania technologii, a psychologia i socjologia do zrozumienia 
wpływu systemów cyfrowych na ludzi i społeczeństwo. Ważna będzie również współpraca z 
ekspertami medycznymi, ekonomistami i specjalistami od bezpieczeństwa państwa. Rozwój 
informatyki staje się problemem społecznym, a nie wyłącznie technicznym. 

  

Borys Stokalski 

Filozofia / etyka / psychologia. Nauka o złożoności. Teoria obliczeń.  

 

Tomasz Kulisiewicz 

W zasadzie ze wszystkimi użytkownikami ich rozwiązań - a więc nie tylko z prawnikami czy 
regulatoram, ale także z nauczycielami wszystkich szczebli nauczania, z etykami, czy 
filozofami.   

 

Bogdan Kościuch 

Rozwój informatyki wymaga dziś znacznie szerszej współpracy niż kiedykolwiek wcześniej. 
Kluczowa jest współpraca z etykami i filozofami, którzy pomagają definiować granice 
odpowiedzialnego wykorzystania sztucznej inteligencji. Równie ważna staje się współpraca z 
prawnikami tworzącymi regulacje dotyczące ochrony danych, odpowiedzialności 
algorytmicznej i cyberbezpieczeństwa. W obszarze AI szczególnego znaczenia nabiera 
współpraca z psychologami, psychiatrami oraz pedagogami. Coraz częściej systemy sztucznej 
inteligencji wspierają proces edukacji, terapii, diagnozy oraz komunikacji społecznej. Dlatego 
konieczne jest zrozumienie wpływu tych technologii na rozwój dzieci i młodzieży, zdrowie 
psychiczne, proces uczenia się oraz relacje międzyludzkie. Informatycy powinni także 



współpracować z ekspertami ds. bezpieczeństwa, ponieważ odporność cyfrowa państw i 
organizacji stanie się jednym z najważniejszych wyzwań nadchodzącej dekady. Przyszłość 
informatyki będzie więc opierała się na synergii nauk technicznych, społecznych, 
humanistycznych i medycznych. 

 

Bogusław Dębski 

W praktyce ze wszystkimi, ale większym problemem niż sama technologia jest dziś brak jej 
zrozumienia i świadomego użycia. Kluczowa jest współpraca z prawem, bezpieczeństwem i 
biznesem, żeby dane i systemy były nie tylko zgodne z regulacjami, ale też sensownie 
wykorzystywane.  

 

Beata Ostrowska 

Rozwój informatyki wymaga dziś ścisłej współpracy przedstawicieli różnych dziedzin. 
Szczególne znaczenie mają pedagogika, psychologia, socjologia, prawo oraz etyka. To właśnie 
te obszary pomagają zrozumieć społeczne konsekwencje wdrażania nowych technologii oraz 
ich wpływ na edukację, rynek pracy i relacje międzyludzkie. Współpraca interdyscyplinarna jest 
niezbędna również w zakresie przeciwdziałania dezinformacji, wykluczeniu cyfrowemu czy 
zagrożeniom dla zdrowia psychicznego. Ważną rolę odgrywa także dialog pomiędzy 
środowiskiem naukowym, biznesem, administracją publiczną i sektorem edukacji. Taką 
platformę współpracy tworzy między innymi Sektorowa Rada ds. Kompetencji IT, 
Telekomunikacja i Cyberbezpieczeństwo, integrując przedstawicieli różnych środowisk wokół 
wspólnego celu, jakim jest rozwój kompetencji odpowiadających wyzwaniom przyszłości. 

 

Danuta Morańska 

Jeżeli spojrzymy na historię technologii, największe problemy częściej wynikały z tego, że nie 
przewidziano skutków społecznych, ekonomicznych lub politycznych nowych wynalazków. 
Dlatego w najbliższych dekadach informatyka będzie musiała coraz silniej współpracować z 
innymi dziedzinami np. naukami o człowieku takimi jak psychologia, socjologia, filozofia, 
pedagogika. Przez pierwsze 70 lat rozwoju informatyki głównym pytaniem było: „Jak sprawić, 
by komputery robiły więcej?” W najbliższych dekadach coraz częściej będziemy pytać: „Jak 
sprawić, by komputery pomagały ludziom, nie osłabiając społeczeństwa, demokracji, edukacji 
i autonomii człowieka?” To pytanie jest już tylko częściowo informatyczne. W dużej mierze 
staje się pytaniem o człowieka i jego miejsce w świecie technologii. 

 

4. Jakie wynikające z odpowiedzi na powyższe pytania kierunki działań powinny być w 
programie Polskiego Towarzystwa Informatycznego? 



 

Marek Bolanowski 

W programie PTI powinny znaleźć się działania wspierające rozwój nowoczesnych technologii 
informatycznych, ze szczególnym promocji badań naukowych, konferencji i specjalistycznych 
warsztatów. PTI powinno także aktywnie uczestniczyć w rozwoju kompetencji cyfrowych i 
zawodowych specjalistów IT, promować wysokie standardy jakości oraz bezpieczeństwa 
systemów informatycznych, a także podejmować działania związane z etycznymi, społecznymi 
i psychologicznymi aspektami wykorzystania technologii. Ważnym elementem programu 
powinno być również budowanie współpracy pomiędzy środowiskiem naukowym, biznesem i 
administracją publiczną w celu kształtowania odpowiedzialnego i zrównoważonego rozwoju 
informatyki.  

 

Maciej Malawski 

Ze względu na niezwykle interdyscyplinarny charakter badań nad cyfrowymi bliźniakami w 
medycynie, ważnym kierunkiem działań PTI mogłoby być tworzenie mostów pomiędzy tymi 
dyscyplinami w różnych kierunkach: informatyka w medycynie, informatyka w zdrowiu, 
bioinformatyka, i inne.  

 

Marek Magryś 

PTI powinno aktywnie odpowiadać na wyzwania opisane powyżej, działając na kilku 
komplementarnych frontach. 

Po pierwsze, w obszarze suwerenności technologicznej, PTI może być platformą dialogu między 
środowiskiem akademickim, przemysłem a decydentami, promując krajowe i europejskie 
inicjatywy w zakresie architektur procesorów i akceleratorów oraz uświadamiając strategiczną 
istotność tych działań. 

Po drugie, wobec rosnącej roli SI w wytwarzaniu oprogramowania, PTI powinno inicjować 
debatę i wypracowywać standardy dotyczące odpowiedzialności w łańcuchu dostaw 
oprogramowania – zarówno w wymiarze technicznym (narzędzia do audytu kodu, weryfikacji 
komponentów), jak i prawno-organizacyjnym. 

Po trzecie, PTI powinno wzmacniać kształcenie w zakresie niskopoziomowego rozumienia 
systemów komputerowych, przeciwdziałając spłyceniu kompetencji wywołanemu przez 
narzędzia generatywne. Oznacza to współpracę z uczelniami i środowiskiem edukacyjnym w 
zakresie programów studiów i certyfikacji. 

Wreszcie, wychodząc naprzeciw potrzebie współpracy interdyscyplinarnej, PTI powinno 
budować stałe mosty z humanistyką angażując artystów, etyków, psychologów i filozofów do 



wspólnych projektów, konferencji i dokumentów stanowiskowych dotyczących 
odpowiedzialnego rozwoju SI. 

 

Jakub T. Mościcki 

Biorąc pod uwagę moją odpowiedź na pierwsze pytanie, uważam, że należałoby podjąć 
działania mające na celu stworzenia przestrzeni dialogu dla polskiej społeczności rozproszonej 
w organizacjach międzynarodowych i instytucjach na terenie Europy, wraz ze społecznością w 
kraju zarówno akademicką jak i reprezentującą szeroko pojętą gospodarkę, np. we współpracy 
z istniejącymi platformami takimi jak PIIT. Mogłoby być to forum, grupa konsultingowa lub 
think-tank w celu identyfikacji szans i zagrożeń arenie międzynarodowej oraz obiektywnej 
ewaluacji istniejących barier rozwojowych w Polsce w obszarze informatyki i nowych 
technologii. W przypadku zaangażowania agend rządowych być może byłaby szansa także na 
uzyskania realnego wpływu tworzenie nowych możliwości rozwojowych dla kraju m.in. 
poprzez wczesną identyfikację trendów, nowych projektów i innych okazji. 

 

Katarzyna Rycerz 

Działania wspierające informowanie społeczeństwa o prawdziwym stanie wiedzy na temat 
QC.  

 

Mirosław Kutyłowski 

Konsekwentne wymuszanie zasady weryfikacji (nie tylko dla pozoru) procesu cyfryzacji 
(zarówno w obszarze publicznym jak i prywatnym)  

 

Maria Magdoń 

PTI powinno wzmacniać profesjonalizację zawodu informatyka: aktualizować kodeks 
zawodowy pod kątem AI i cyberbezpieczeństwa oraz rozwijać standardy kompetencji dla ról 
łączących IT z biznesem i administracją. Drugi kierunek to edukacja interdyscyplinarna – 
programy szkoleniowe z pogranicza informatyki, prawa, bezpieczeństwa, nauk społecznych i 
zarządzania ryzykiem, szczególnie dla administracji i MŚP. Trzeci to aktywny udział w debacie 
publicznej i konsultacjach legislacyjnych, tak aby głos praktyków IT wpływał na kształt prawa 
cyfrowego i polityk państwa. 

 

Jarosław Deminet 



Potrzebne są szkolenia dla informatyków, jak dobrze wykorzystać sztuczną inteligencję (pewnie 
będą to robić firmy komercyjne, ale może i dla PTI znajdzie się jakaś nisza. PTI powinno bardzo 
aktywnie włączać się w propagowanie wiedzy na temat sztucznej inteligencji na wszystkich 
poziomach (edukacja, programy akademickie, szkolenie dorosłych). Chodzi o przystępne 
wytłumaczenie, jak działają modele generatywne, na czym polega ich trenowanie, jak i 
dlaczego mogą dawać błędne odpowiedzi, czego należy unikać itp. Nie wierzę w tworzenie 
kodeksów etycznych (choć takie propozycje pewnie padną) - nikt się nimi nie przejmuje. Warto 
brać udział w dyskusjach na temat regulacji prawnych. 

 

Maria Ganzha 

Zdecydowanie, szeroko rozumiana edukacja dotycząca wszystkich aspektów sztucznej 
inteligencji. Nie mówię tu tylko o nauczaniu SI i uczeniu o SI. Chodzi mi również o opiniowanie 
ustaw, nowych pozycji prawnych, związanych z coraz szerszym i mocniejszym wchodzeniem SI 
w każdą dziedzinę naszego życia. 
Częścią tej edukacji powinna stać etyka komputerowa - tu akurat raczej patrząca na działalność 
firm, instytucji badawczych i wdrożeniowych. 

 

Marek Kasztelnik 

Wspólnym mianownikiem moich odpowiedzi jest odpowiedzialność - i to ona powinna 
wyznaczać kierunki działań PTI: 

• Uświadamianie odpowiedzialności młodemu pokoleniu informatyków. Naszym 
podstawowym zadaniem jest przekazanie rzeszy młodych informatyków słynnej 
maksymy z filmu „Spider-Man": z wielką mocą wiąże się wielka odpowiedzialność. 
Narzędzia, które dziś oddajemy w ich ręce, mają moc, jakiej nasza profesja nigdy 
wcześniej nie miała. 

• Wypracowanie kodeksu etycznego zawodu informatyka. PTI, jako organizacja 
środowiskowa z 45-letnią tradycją, jest naturalnym gospodarzem prac nad kodeksem 
analogicznym do kodeksu etyki lekarskiej - we współpracy z etykami, prawnikami i 
psychologami. 

• Wspieranie suwerenności technologicznej. PTI powinno aktywnie promować i wspierać 
krajowe oraz europejskie inicjatywy budowy suwerennej infrastruktury AI (takie jak 
fabryki sztucznej inteligencji programu EuroHPC), tak aby dostęp do zaawansowanych 
technologii nie pozostał przywilejem wąskiej grupy globalnych korporacji. 

• Dbałość o jakość i nowe standardy inżynierii oprogramowania. W obliczu erozji jakości 
kodu w erze AI, PTI powinno inicjować dyskusję środowiskową oraz działania 
edukacyjne dotyczące standardów wytwarzania, walidacji i utrzymania 
oprogramowania współtworzonego przez sztuczną inteligencję. 



 

Tomasz Kajdanowicz 

Edukacja i kompetencje cyfrowe muszą być priorytetem. Społeczeństwo, pracownicy i 
decydenci, wciąż niewiele wiedzą o rozwiązaniach opartych na AI i nie rozumieją, jak działają. 
PTI jest naturalnym miejscem, by nadrobić to. To oznacza poważne postawienie na 
powszechne, weryfikowalne kompetencje, w tym może programy typu ICDL, rozszerzone o 
realną pracę z danymi i AI oraz o rozumienie granic technologii, kiedy jej ufać, a kiedy nie.  

PTI powinno stać się miejscem rozmowy interdyscyplinarnej, nie tylko inżynierów, ale i etyków, 
prawników, filozofów. Skoro technologia odrywa się od teorii, a człowiek oddaje maszynie 
coraz więcej, to ktoś musi pilnować, byśmy rozumieli, co i komu powierzamy. Sens wszystkich 
tych kierunków jest jeden - budować kulturę technologiczną i kompetencje, bo to one, a nie 
sama technologia, zdecydują, czy AI nas wzmocni, czy tylko przyspieszy nasz bałagan. 

 

Radosław Kita 

Polskie Towarzystwo Informatyczne powinno rozwijać programy związane z odpowiedzialnym 
wykorzystaniem sztucznej inteligencji, bezpieczeństwem systemów oraz edukacją cyfrową 
społeczeństwa. Istotne byłoby również tworzenie standardów i rekomendacji dotyczących 
wykorzystania AI w administracji, edukacji i biznesie. PTI mogłoby wspierać interdyscyplinarne 
projekty łączące informatykę z prawem, etyką i naukami społecznymi. Równie ważne byłoby 
promowanie nowych kompetencji: współpracy człowieka z AI, krytycznego myślenia i 
umiejętności zarządzania inteligentnymi systemami. 

 

Borys Stokalski 

Edukacja w zakresie odpowiedzialnej inżynierii systemów AI i promowanie rozwiązań 
instytucjonalnych nadających inżynierom systemów AI status zawodu zaufania publicznego: 
odpowiedzialność zawodowa, certyfikacja zawodowa wymagana w roli wiodącego projektanta 
systemów AI wysokiego ryzyka oraz autonomia. 

 

Tomasz Kulisiewicz 

Z racji tego, że jesteśmy stowarzyszeniem specjalistów, w programie PTI coraz większy nacisk 
trzeba kłaść na upowszechnianie wśród informatyków umiejętności współpracy ze wszystkimi 
środowiskami, uwzględniania czynników społecznych, wyjaśniania metod i celów budowy 
systemów, uświadamiania korzyści z zastosowań oraz zagrożeń niesionych przez coraz szybszy 
rozwój nowych narzędzi i metod sztucznej inteligencji.  

 



Bogdan Kościuch 

W świetle nadchodzących zmian program PIT powinien koncentrować się na kilku 
strategicznych obszarach. Po pierwsze, na upowszechnianiu wiedzy o sztucznej inteligencji, ze 
szczególnym uwzględnieniem jej odpowiedzialnego i etycznego wykorzystania. Po drugie, na 
budowaniu kompetencji w zakresie technologii kwantowych i kryptografii postkwantowej. 
Polska potrzebuje specjalistów przygotowanych do funkcjonowania w środowisku, w którym 
obecne standardy bezpieczeństwa będą wymagały modernizacji. Po trzecie, na rozwijaniu 
edukacji interdyscyplinarnej łączącej informatykę z psychologią, pedagogiką, psychiatrią, 
prawem i etyką. Współczesny informatyk powinien rozumieć nie tylko kod i algorytmy, ale 
również społeczne konsekwencje swoich rozwiązań. Po czwarte, na wspieraniu badań nad 
zaufaną sztuczną inteligencją, obejmującą transparentność, bezpieczeństwo, ochronę 
prywatności oraz eliminowanie uprzedzeń algorytmicznych. PTI powinno aktywnie 
uczestniczyć w debacie publicznej dotyczącej wpływu nowych technologii na społeczeństwo, 
edukację i rynek pracy. Rolą środowiska informatycznego jest nie tylko tworzenie innowacji, 
ale również kształtowanie odpowiedzialnej cyfrowej przyszłości. 

 

Bogusław Dębski 

PTI powinno się uprościć organizacyjnie – ograniczyć rolę kosztownych i często mało 
uzasadnionych oddziałów na rzecz silnych, tematycznych sekcji, wzorem organizacji takich jak 
ISSA czy DAMA. Równolegle piony gospodarcze powinny być wyraźnie wydzielone i mieć 
większą samodzielność, szczególnie w polityce cenowej – zatwierdzanie cenników przez zarząd 
to dziś już trochę archaizm. Naturalnym krokiem byłoby też podporządkowanie tych obszarów 
pod wiceprezesa ds. Gospodarczych. Zmiana organizacji to nie jest coś, co da się zrobić z dnia 
na dzień, dlatego powinna być jasno wpisana do programu PTI jako jeden z ważniejszych 
kierunków. 

Druga sprawa, o której pisałem wcześniej, to kompetencje cyfrowe – i tu trzeba po prostu na 
serio postawić na ICDL'a i ZSK. W praktyce oznacza to zagwarantowanie, że np. 50% zysków z 
certyfikacji będzie przeznaczane na rozwój Systemu Certyfikacji w PTI (ludzie, procesy i 
standardów) oraz jego aktywną promocję.  W polskich realiach oznacza to też potrzebę 
sensownego lobbingu na poziomie administracji – od MEN po MC – żeby w wytycznych do 
polityk publicznych jasno wskazać certyfikację zewnętrzną jako realny sposób weryfikacji 
jakości szkoleń finansowanych z pieniędzy publicznych, zarówno krajowych, jak i unijnych. 
Pieniędzy publicznych, a w praktyce finansowanych z Naszych podatków. Przypomnę, że 
wpływy z certyfikacji finansowanej przez osoby fizyczne to margines. Tak było, jest i będzie do 
końca tej i prawdopodobnie przyszłej perspektywy finansowej. 

 

Beata Ostrowska 



Program działań PTI powinien koncentrować się na rozwoju kompetencji przyszłości, 
obejmujących zarówno umiejętności technologiczne, jak i kompetencje społeczne. Szczególnie 
istotne są działania związane z edukacją w zakresie sztucznej inteligencji, 
cyberbezpieczeństwa, krytycznego myślenia oraz odpowiedzialnego korzystania z technologii. 
Należy wspierać ideę uczenia się przez całe życie oraz wzmacniać współpracę pomiędzy 
edukacją formalną, poza-formalną i rynkiem pracy. Ważnym kierunkiem powinno być także 
promowanie etycznego i zrównoważonego rozwoju technologii cyfrowych. W realizacji tych 
celów PTI może aktywnie współpracować z Sektorowa Rada ds. Kompetencji IT, 
Telekomunikacja i Cyberbezpieczeństwo, która dostarcza analiz dotyczących potrzeb 
kompetencyjnych sektora oraz rekomendacji wspierających rozwój kapitału ludzkiego w 
gospodarce cyfrowej. Dzięki temu możliwe będzie skuteczniejsze przygotowanie 
społeczeństwa do funkcjonowania w świecie dynamicznych zmian technologicznych. 

 

Danuta Morańska 

Z przedstawionych wcześniej trendów wynika, że program organizacji zawodowej 
informatyków nie powinien koncentrować się wyłącznie na technologiach i kompetencjach 
technicznych. W perspektywie najbliższych 6 lat rozwijać się będzie co najmniej siedem 
strategicznych kierunków. Pierwszym z nich to informatyka odpowiedzialna społecznie. PTI 
mogłoby stać się miejscem wypracowywania standardów odpowiedzialnego projektowania 
systemów cyfrowych i AI obejmujących takie obszary jak etyka AI, transparentność 
algorytmów, ochrona prywatności, przeciwdziałanie dyskryminacji algorytmicznej, 
odpowiedzialność za decyzje podejmowane przez systemy autonomiczne. Potrzebny byłby 
polski odpowiednik dobrych praktyk zawodowych dla ery AI. Kolejny kierunek będzie 
obejmował współpracę informatyków z humanistami i naukami społecznymi. W Polsce nadal 
istnieje silny podział między kierunkami technicznymi i społecznymi. PTI mogłoby organizować: 
wspólne konferencje, interdyscyplinarne grupy robocze, projekty badawcze, debaty publiczne. 
Partnerami mogliby być pedagodzy, psychologowie, socjologowie, filozofowie i prawnicy. W 
tym kierunku w ostatnich latach poszliśmy i należą go dalej rozwijać. Następny kierunek to 
nowa dydaktyka informatyki. To może być jeden z najważniejszych tematów. Trzeba 
odpowiedzieć na pytanie: Jak uczyć informatyki, gdy każdy student ma dostęp do bardzo 
zaawansowanego asystenta AI? PTI mogłoby przygotować rekomendacje dla szkół i uczelni. 
Następny kierunek to określenie kompetencji przyszłości dla informatyków. W ostatnich latach 
coraz większego znaczenia nabierają: komunikacja, praca zespołowa, prowadzenie projektów, 
analiza ryzyka, umiejętność współpracy z AI, rozumienie procesów społecznych i 
gospodarczych. PTI mogłoby opracować model kompetencji informatyka roku 2030. Piąty 
kierunek dotyczy edukacji obywatelska w zakresie AI. Społeczeństwo będzie potrzebowało nie 
tylko specjalistów z branży IT. Niezbędne będzie współuczestniczenie w kształtowaniu 
świadomości obywateli rozumiejących czym jest AI, jakie ma ograniczenia, jak rozpoznawać 
dezinformację, jak chronić prywatność, jak korzystać z narzędzi generatywnych. PTI mogłoby 



pełnić rolę ekspercką podobną do tej, jaką organizacje medyczne pełnią w zakresie zdrowia 
publicznego. Szósty kierunek to wsparcie badań nad bezpieczeństwem i niezawodnością AI. W 
najbliższych latach jednym z najważniejszych pytań będzie: Jak mieć pewność, że system działa 
zgodnie z intencją człowieka? W tym obszarze Polska ma tradycje naukowe i może budować 
przewagi. Ostatni kierunek to forum strategiczne dla państwa. PTI mogłoby stać się jednym z 
głównych miejsc debaty nad przyszłością cyfrową Polski obejmujących np. następujące tematy: 
cyfryzacja administracji, cyberbezpieczeństwo, edukacja informatyczna, rynek pracy w erze AI, 
wykorzystanie AI w ochronie zdrowia, wpływ automatyzacji na gospodarkę. Działania PTI 
mogłyby objąć nie tylko komentowanie zmian, ale aktywne współtworzenie rekomendacji dla 
instytucji publicznych. Podsumowując można byłoby sformułować zdanie określające jedną z 
podstaw programu PTI. Mogłoby ono brzmieć następująco: „Rozwijać informatykę służącą 
człowiekowi, wspierać kompetencje przyszłości i kształtować odpowiedzialne wykorzystanie AI 
w Polsce.” To byłoby przesunięcie od organizacji skupionej głównie na środowisku zawodowym 
informatyków do organizacji współodpowiedzialnej za cyfrową przyszłość społeczeństwa. W 
świecie AI taka rola może okazać się znacznie ważniejsza niż tradycyjne działania związane 
wyłącznie z technologią.  

 

  



Opening Speech (CEPIS) 
Good morning, everyone. It is a pleasure to be here. 

1. Formal Opening & Acknowledgements 

Distinguished attendants, representatives from the government, esteemed colleagues 
from PTI, from academia, from IT professionalism and leaders across the IT industry, 
welcome. 

We are gathered here today to celebrate a remarkable milestone: the 45th 
anniversary of the Polish Information Processing Society (PTI). For nearly half a 
century, PTI has been more than just a professional association; it has served as the 
vital bridge connecting the rigor of science, the dynamism of industry, and the 
evolving needs of society. 

To our PTI delegates and managers: your contribution to informatics has shaped the 
digital landscape of Poland and, by extension, Europe. Thank you for forty-five years 
of excellence, advocacy, and community building. 

 

2. Framing the Moment: Europe in 2026 

As we stand here in 2026, Europe finds itself at a defining digital crossroads. This is 
the Digital Decade of the European Union. We are no longer just "talking" about the 
future; we are living in the age of integrated AI, emerging quantum advantage, and 
ubiquitous large-scale computing, integrative networks of sensors, automations, etc. 

The opportunities before us are breathtaking. We see the potential for 
unprecedented innovation in healthcare, sustainability, and economic growth. Yet, 
with this power comes a unique set of risks. We face complex questions regarding 
algorithmic ethics, the resilience of our security infrastructure, and the widening gap 
of digital inequality. 

In this landscape, our mission is clear: Europe must lead not just in the capability of 
its tech, but the development of the human resources and the integrity of its tech. 
We are committed to a human-centric digital future where professionals are key — 
one where technology serves the person, not the other way around. 

 

3. Reflection: Achievements vs. Responsibilities 



If we look back at the last few years, our progress is undeniable. We have built world-
class infrastructure and made significant strides in cybersecurity frameworks. 
However, as professionals, we must ask ourselves the difficult question: Have we met 
the expectations of our citizens? 

While we have the tools, the challenge of "Responsible and Sustainable Innovation" 
remains. It is easy to innovate fast; it is much harder to innovate with coordination 
and foresight. Our responsibility today is to ensure that as we scale AI and automate 
industries, we do not sacrifice the very transparency and security that make our 
digital society functional. We do not risk sustainability in what concerns 
environmental impact, economic feasibility and social tech inclusion. 

 

4. Strategic Pillars 

A. Trustworthy & Secure Technology 

Trust is the "invisible currency" of the digital economy. Without it, the most advanced 
systems in the world will fail to gain public adoption. Cybersecurity is no longer a 
niche IT concern; it is the bedrock of national and continental sovereignty. We must 
continue to champion rigorous technical standards and ethical frameworks that 
ensure "Security by Design" is a reality, not a marketing slogan. 

B. Responsible AI 

In 2026, AI is key for our daily lives. The European perspective on AI must remain: 

• Aligned with Values by respecting privacy and human dignity. 
• Accountable with transparency in how models are trained and how decisions 

are reached. 
• Respectful of Intellectual Property of creators as essential to sustaining a 

innovation and creativity. 

C. Digital Skills & Inclusion 

Technology is only as effective as the people who build and use it. 

• We still face a significant talent shortage. We must address this through 
lifelong learning—upskilling our current workforce while embedding digital 
literacy in early education. We are strongly betting on the role of European 
references like the standard EN16234 (e-Competence Framework) and the 
ESCO classification as basis for integrated labour market landscape. 

• Digital Accessibility and Well Being are some of the fundamentals for a digital 
future is only successful if it is inclusive. We must ensure that advances in 



technology do not leave behind the disabled, elderly, the marginalized, or 
those in rural areas. Now this is not only an ethical imperative but a regulatory 
obligation with directives and national legislation. 

 

5. European Collaboration & CEPIS Role 

No single nation can navigate this transformation in isolation. Cross-border 
cooperation is our greatest strength. 

This is where the Council of European Professional Informatics Societies (CEPIS) 
plays a pivotal role. CEPIS serves as our shared platform for policy alignment and the 
exchange of deep technical knowledge. By working together, we ensure that a 
professional in Warsaw, a developer in Dublin, and a researcher in Lisbon are all 
pulling in the same direction. 

I want to specifically recognize Poland’s contribution to this collective effort. Your 
technical expertise and commitment to professional standards have been 
instrumental in shaping European digital policy. 

 

6. Closing Inspiration 

As we celebrate PTI’s 45-year legacy, let us look forward to the next forty-five. 

Our task is not just to build faster processors or more complex algorithms. Our task is 
to build a fair, inclusive, and trusted digital future. Let us ensure that the 
transformation we lead today results in a Europe where technology empowers every 
citizen and protects every community. 

Europe’s digital future must serve all. CEPIS and PTI are ready to contribute it. 

Thank you. 

Prof. Luis Fernandez-Sanz, President of the Council of European Professional 
Informatics Societies (CEPIS). 
 

 

 

  



Congratulatory Speech – 45th 
Anniversary of PTI  
 
Distinguished guests, 
Dear colleagues, 
Ladies and gentlemen, 
 
It is a great honour for me to join you today on behalf of CEPIS to celebrate the 45th 
anniversary of the Polish Information Processing Society. 
 
Let me begin by warmly congratulating Mr. Wiesław Paluszyński, President of PTI, for 
his leadership, and by recognising the important contribution of Mr. Marek Hołyński, 
PTI’s representative to CEPIS, whose dedication has helped strengthen the connection 
between Poland and the wider European informatics community. 
 
For 45 years, PTI has played a vital role in advancing informatics in Poland — building 
a strong professional community, promoting excellence, and supporting the 
development of knowledge and skills. What is particularly impressive is not only the 
longevity of the organisation, but its ability to evolve alongside the rapid 
transformation of technology. 
 
From the early days of computing to today’s world of artificial intelligence and 
emerging quantum technologies, PTI has remained a trusted forum for dialogue 
between academia, industry, and public institutions. This continuity and adaptability 
are the true hallmarks of a strong and forward-looking organisation. 
 
At CEPIS, we greatly value PTI not only as a national leader, but as an active and 
committed European partner. In a time when digital challenges transcend borders, 
organisations like ours must work ever more closely together — sharing expertise, 
aligning professional standards, and shaping a common vision for Europe’s digital 
future. 
 
In this spirit, I would like to encourage PTI to continue — and where possible, deepen 
— its already strong engagement within CEPIS. There is great value in closer 
collaboration with peer societies across Europe: exchanging best practices, 
contributing to joint initiatives, and amplifying the voice of IT professionals at the 



European level. Your experience, insight, and leadership are important not only for 
Poland, but for the entire European community. 
 
Today, that collective responsibility is greater than ever. 
 
Digital technologies influence nearly every aspect of our lives. With this influence 
comes the need to ensure trust, uphold ethical standards, and invest in digital skills. 
PTI has consistently contributed to these goals — supporting education, fostering 
professionalism, and engaging in the broader societal discussion about the role of 
technology. 
 
As we celebrate this milestone, we also look ahead. The coming years will bring 
further transformation — and with it, new questions, new risks, and new 
opportunities. Organisations such as PTI will be essential in guiding this journey: 
helping individuals and institutions adapt, learn, and innovate responsibly — and 
doing so in close partnership with colleagues across Europe. 
 
On behalf of CEPIS, I would like to express our sincere appreciation for your 
achievements over the past 45 years. Your work has made a lasting impact not only in 
Poland, but across Europe. 
 
Ladies and gentlemen, 
 
This anniversary is a moment to celebrate — but also to look forward with 
confidence. I am certain that PTI will continue to thrive, inspire, and lead in the years 
ahead. 
 
Once again, congratulations on this remarkable milestone. 
 
Thank you. 

Prof. Luis Fernandez-Sanz, President of the Council of European Professional 
Informatics Societies (CEPIS). 
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